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W  dalszym ciągu uwiadomienia z dnia 23 
Października (4 Listopada) r. z., podaje się 
do powszechnej wiadomości, iz. na mocy de- 
cyzyi Rady Stanu Królestwa Polskiego z dnia 
1 3 (2 5 )  Lutego r. I). zapadłej, uznanymi zo­
stali za szlachtę, która nabyła lego stanu, przed 
ogłoszeniem prawa:

Walewski z Wale wic Stanisław, herbu Ko* 
In inna; Walewski z Walewic Aloizy, t h.; Ksiądz 
Wągrowski Andrzej, herbu Belina; Wągrowski 
Franciszek, t. h.; Wągrowski Jan Nepomucen, 
t. li.; Ksiądz Wilczyński Roman Alexander, 
dwóch imion, herbu Poraj; Winnicki Piotr Pa­
weł, dwóch imion, herbu Sas; Witkowski Win­
centy, herbu Złotogolenczyk; Witkowski W o j.  
ciech, t. h.; W Uowski Franciszek, t. h.- Wit­
kowski Antoni Xawery, dwóch itnion; Wodziń­
ski Jan, herbu Jastrzębiec; Wodziński Franci­
szek t. h.; Wojakowska z Zdzieszyńskicb Anie­
la, wraz z synem Władysławem Zygmuntem 
dwóch imion, po n. Antonim Wojakowskim 
pozostałym, herbu Brochwicz 2do; Wolski 
Kajetan, h. Jelita; Woyniez Andrzej Klemens 
dwóch imion, h. Nałęcz; Wydżga Józef, h. Ja­
strzębiec; Zabielski Erazm, h. Trzaska; Żale* 
ski Hilary, h. Slepowron; Załuskowski z Kali- 
szkowie Franciszek, b. Rola; Zawadzki W in­
centy, h. Junosza; Zawistowski Rechej z Za- 
vvistotva Józef Dyonizy, dwóch imion, h.Rada; 
Zebrowski Piotr Paweł, dwóch imion, h. Ja- 
Sieńczyk; Żebrowski Piotr, t. h.; Żebrowski 
Roch, t. h.; Żebrowski Bartłomiej, t. h.;Zem- 
brzuski Hillary, h. Doliwa; Zieliński Wincen* 
ty, h. Ciołek; Zieleniewski Franciszek, h. Do­

łęga; Zieleniewski Jan, t. h,; Żółtowski Edward 
h. Ogończyk; Żukowski Walenty Michał, dwóch 
imion. h. Prus.

W  Warszawie, dnia 21 Lutego (5Marca 1841 
roku. Członek Herold vi, Dyrektor Kancelltt- 
ryi, Wincenty T o p o r  Matuszewski. Naczel­
nik Wydziału Kontrolli, Roman Dorąth.

W ypadki Dostrzeżeń Meteorologicznych, 
czynionych w Obserwatoryum IVarszuwskicm  
w miesiącu lutym r. b. Średnia wysokość baro­
metru miesięczna do temperatury lodu topnie­
jącego sprowadzona wynosi: calf 27 lin. 9 .91; 
i ta jest większa o 0.64 linii od stanu normal­
nego. Najwyżej barometr dochodził cali 28 
lin. 2.78 d. 1 przed południem. Najniżej cali 27 
lin. 1.8 d. 27 z rana. Średnia dzienna zmiana 
barometru jest lin. 1,61; największa zmiana 
dzienna tegoż, lin. 5.3 d. 2 5 —26. Średnia tem­
peratura całego miesiąca jest:— 7°.63 R.; naj­
większe ciepło dochodziło 5°.l R. d. 19 po 
południu; największe zimno 20°.6 R. d. 8 a 
rana; średnia dzienna zmiana temperatury 
2°. 66 R.; największa zmiana dzienna 8°,2 B.; 
, 12— 13. Luty w tym roku był bardzo zimny, 
średnia jego temperatura jest o 5° R. niższa 
°d stanu normalnego, a o 1°. 81 R. od naj­
niższego stanu w r. 1838.— Wilgotność powie­
trza średnia miesięczna, na 100 częściach co do 
objętości, wynosi: 93; albo 2.81 gramny c o d o  
wagi na metrze sześciennym. Wody z śniegu 
spadło wysoko na 447 linij.— Luty był nadzwy­
czaj mroźny, suchy i pogodny, tylko dni 18,19 i 
20 miały średnią temperaturę dzienną wyższą nad



eero .—Dni pogodnych było 11; ha p ó ł  po­
godnych 4; pochmurnych 13; deszczu ani razu; 
śniegów 4; mgły 4 . — Wiatr panujący po łu ­
dniowo-wschodni. 0 “'** 3 słup świetny wzno­
wi się nad słońcem przv zachodzie. Dnia 8 
koło białe otaczało księżyc. Dnia 23 pokaza­
ła  się zorza północna. Średnia temperaturą 
miesięczna źródeł: w ogrodzie Betwedepskim 
jest; t3°-8 R.; przy dolnej drodze obok Ujazdo­
w i  f3°.2  R.; w ogrodzie za pałacem Kazimie- 
rowskim •f'3®.6 R. ^

Wyszedł z druku Nr. 9 Ziemianina, T ygo­
dnika Rolniczo-Technologicznego i zawiera co 
następuje: Gospodarstwo wiejskie. Opis niektó- 
rych narzędzi rolniczych, w Anglii patentowa­
nych (z ryciną.)—Janowiec miotłowy, wilżyna 
jrólna, jałowiec pospolity, używane w wielu kra- 
jak za nawóz,— Roślina jedwab wydająca.—  
Leśnictwo: o olszy i brzozie.—Literatura rol­
nicza: Nowe pisemko rolnicze.— Rozmaitości;
woda do bielenia.— ‘Łatwy sposób wypędzania 
szczurów z mieszkań.— Olej palmowy w miej­
sce ło ju .— Czy spi bydło rogate l owce?

Z  L w o w a  d .  8  m arca . —  Pan Felix Lipińsko 
m todv jenialnv artysta, przyjechał juz z Kijo­
wa, gdzie podczas kontraktów z powszechnera 
uwielbieniem koncerty dawał.

W iedeń 4  m arca■— Jego C. K. Mość najwyż- 
Utćm postanowieniem Z dnia 2ti stycznia r. b.,  
r a c z y ł  katedrę daw nego  prawa polsk iego, pra­
w a  handlow ego i w ex low ego , sąd o w eg o  postę­
powania, tudzież stylu w interesach prawnych, 
przy U niw ersytecie  lwowskim, nadać najłaska- 
Wlej Dr. Franciszkowi Tunie, adjunktowi fiskal­
nemu w e Lwowie.

Lokdtn 27 lu teg o .— Oddawna nieprzvtra- 
fiło się, aby tak długie jak nad rejestraeyą 
wyborców angielskich rozprawy, tak mało by­
ły interesującemi; ograniczały się one pra­
wie na formach rejestraeyi i na oznaczeniu 
kwalifikacvi wyborców, jak niemniej na obu- 
■tronnych tak często powtarzanych zarzutach 
alyonnictw. Przeczytawszy zatem wnioski pier, 
wszych mówców: Lorda Stanleja i Lorda Mor­
peth, o których tyle pisaliśmy, ile do pojęcia

głównej przyczyny sporów potrzeba było; 
oraz wyjątki głosów Lorda Howiek i pana 
Wood, którzy w przeszłym roku za bileną 
lorda Stanleja przemawiali, a nadto ostateczny 
wniosek Lorda J. Russel, wiadomem będzie 
wszystko, co obchodzie może zagranicznego 
czytelnika. Również mowa sławnego rady­
kalisty, Sir Karola Buller, chwalona miano­
wicie przez angielskie liberalne dzienniki, która 
szeroko się rozwodzi nad stosunkami Anglii 
z Irlandyą, nic nowego nie zawiera. Jodna 
tylko trafna uwaga mówcy tego zasługuje 
na przytoczenie, to jest: ze stan w jakim znaj­
duje się lidandya z powodu oieprzyjaźni o -  
ranżystów dla większej części ludu, daleko 
gorszym jest jak samo powstanie; tajemnica 
bowiem O ’Connella w tern spoczywa, aby cią­
gle grozie powstaniem, nie przywodząc go do 
skutku, iżby konieczną była ciągła stopa w o­
jenna, niebędąca jednak w stanie przygnębie­
nia powstania, coby inożliwem było w razie 
istotnego objawienia się tegoż przeciw Anglii. 
Taki stan rzeczy w Irlandyi zmieniłby się 
zdaniem lorda Buller, gdyby ją n ie jako  obcy 
kraj uważano. Nadto, pan Buller nie chciał 
wcale lorda Staniej i Sir R- Peel do jednej * 
torvsami liczyć kategoryi, lecz obawiał się, aby 
jako ministrowie, przez ultra torysów niebyli 
gwałtem porwani. Oznajmił, że bil ministery- 
atny nie dla tego popiera, aby utrzymać przy 
sterze teraźniejszy gab'neU jest bowiem prze­
konany, że w jego miejsce nastąpiłby jeszcze 
iiberalniejszv. Godnym jest jeszcze uwagi kotuee 
mowy lordaRussell, w której powtarza zapewnie­
nie, że mocno obstaje przy dawniejszem zda­
niu o finalnosci bilu o reformie, i nie przysta­
nie na nową jego redakcyę; gdyż przedsta­
wiona , jest tylko większem zawikłaniem du­
cha bilu tego* Czyli, mimo większości 5 g ło ­
sów przy drugiem odczytaniu bilu, ministro­
wie w kotnmissyi naradzać się nad nim będą, 
lub czyli parlament rozwiążą, czy też naostatek 
sami się podadzą o dymissye, zdaje się nad 
tem jeszcze pragną zastanowić, bo  Lord i .  
Russell oświadczył, że dopiero w przyszły po­
niedziałek izbę o zamiarach gabinetu uwiadomi*



Pary?, 1 fnaręa. —  Większość, jaka się oka­
zała przy głosowaniu ta jnych funduszów , 
b y ła  nadspodziewanie większą; różne stronn i­
ctwa rozm aite temu dają powody. Dzienniki 
m inisteryalne utrzym ują naturalnie, ze w ię­
kszość głosująca za tajnemi funduszam i nie 
m iała innego zamiaru, jak dać gabinetow i d o ­
wód zaufania i teraz m inistrow ie stpją silniej 
tliż  k iedyko lw iek. Przeciwnie dzienniki oppo - 
zycyjne tw ierdzą, ze ta większość nie nie zna­
czy i że m in istrow ie p 0 pstntnich obradach 
więcej są osłabieni kiedykolw iek. Ze
głosowanie wzglądem tajemnych funduszów 
pic nie znaczy, starają się pni dowieść tein; iż 
pan T h ie rs  w zeszłym ręku o trzym a ł takowe 
większością 86 g łosów, a za dowód, jak  m ało 
gabinet spuszczać się może na tę większość, 
przytaczają wyrażenie p. Guizot, iż należy un i­
kną* wszelkich rozpraw  nad raportem  P . 'jo u f-  
fro y , aby nie rozdzielać większości. Opozvcva 
przyp isu je , m ianowicie panu Dufaure, zasługę 
zjędnania w ielkiego mnóstwa g łosów  na stro­
nę p ro je k tu ,i tw ierdzi, źe pan D ufaure mową 
swoją m ia ł zadać najsilniejszy cios m in istrom . 
Okazał on, ze mu o to tv lko  idzie, aby m in i­
strom  na rzuc ił odpowiedzialność rozw ik łan ia  
teraźniejszych zamięszań, aby ich potem zwa­
lić , po uregulowaniu stosunków zagranicznych. 
Isto tn ie  pan Dufaure, którego stronnictw o przy 
obecnych rozdzieleniach izby, stanowi rozstrzy- 
gnienie, m ia ł m owę, która w g łów nych swoich 
częściach przyjęta by ła  z zadowoleniem przez 
lewą stronę i lew y środek, a pod ług  jego  dzi­
siejszego wyznania w iary, on rpoże^ jes t tvm  
mężem, pod którego przew odnictw em  u tw o ­
rzyć się może następny gabinet.

H a g a  d. 15  łu tego .—  K ró lestw o Holenderskie 
Spodziewa się 7. pewnością pod rządem nowe­
go K ró la  lepszej przyszłości. K ró l W ilhe lm  
I I  u czyn ił dob ro  swojego kra ju  przedm iotem 
swego serca, a drogą, którą  się puścił, i k ro ­
k i, które  przedsięwziął do zagojenia ran w  
przeszłości zadanych, są dla nas pewną rę k o j­
m ią, źe dn i pomyślniejsze nastąpią. T rw a ją ­
cy stan w ojenny b y ł  bardzo uciążliwy, skarb

państwa podupad ł, d łu g i b y ły  znacznie p o ­
mnożone, a podatki ogrom ne, gdy W ilhe lm  
11 na tron  w stąp ił. Przeto z niewym owne- 
m i trudnościami połączone jes t zadanie, k tó ­
re rozwiązać mu wypadnie; atoli pierwsze 
jego  wstąpienie na ciern iow ą drogę, k tó rą  
ma przebipdz, roku je  holenderskiem u naro­
dow i najpiękniejsze nadzieje. W ojsko znacz­
nie zmniejszono i ju z  w interesie swoje j mo­
ralnej s iły  i oszczędności licznych odmian do­
znało. Ijzeczone zmniejszenie rozciągnięto 
n ietylko do stopni podrzędnych, ale nawet 
pensyonowano nie mniej ja k  37 jene ra łów , 
na miejsce któ rych  ty lko  k ilku  na nowo mia­
nowanych będzie. Prawda, iż to jest p rzy ­
k ro  dla wojska; atoli patrvotyzm  przekonać 
je  powinien, iż zbrojna siła wynosząca 80.000 
Judzi, m o g ła b y  przywieść do upadku naród, 
k tó ry  się ty lk o  z pó łtrzecia  miliona mieszkań­
ców składa. Prócz re fo rm y  w wydziale m in i­
sterstwa w ojny, zwraca now y K ró l szczegól­
niejszą swą baczność na skarb państwa; stan 
podupad ły , w któ rym  się tenże znajduje, przed­
łożono  otwarcie narodow i, a ten p rzy łoży  
się, ile jest w jego  mocy, do przywrócenia go 
na dawną stopę, aby przez to k redy t narodo­
wy nie c ie rp ia ł. Naród holenderski przyw ią - 
zany je s t całą duszą do swoich ins ty tucy j i 
do swego m onarchy; kocha on prawdziwą 
wolność i jest o tw artym  nieprzyjącielem  wszel­
kich rew o lucy j, k tó re  w  sprawie stronnictw , 
społeczeński porządek do upadku p rzyw o­
dzą. Prawie la t dziesięć zna jdow ał się on w 
przykrem  położeniu ' bez w łasnej w iny; lu ­
dzi, pieniądze, spokojność, szczęście, zgoła 
wszystko pośw ięcił dla ocalenia honoru i 
godności o jczyzny. Nadeszła chwilą, w k tó ­
re j tak liczne straty nagrodzone być mają, a 
przy odwadze i w ytrw a łości swej przekona, 
się O m ądrych zamiarach K róla W ilhelm a .11. 
Syndykat arnortyzącyi, o uchylenie którego 
ty lekro tn ie  się domagano, przesta ł istnieć z 
radością wszystkich dobrze myślących. N ie­
szczęśliwy instytu t ten nie w y p e łn ił swojego 
przeznaczenia; uczu ł to skarb państwa, jakoż 
przedsięwzięto środki do wykonywania o tw ar-



ciej i korzystniej publicznego skarbu operacyj,  
które temuż instytutowi poruczone były. T a k ­
że obrządek religijny i oświecenie publiczne, 
zwracają w tej chwili na siebie Uwagę rządu. 
P o d  względem spraw kościelnych u m ia ł  Król 
przynajmniej tvmczasowie uspokoić umysły, 
pokąd  nie będzie można wydać ustawy o 
przedmiocie, który przed kilką laty w jednej 
części królestwa do zatargów s ta ł się pow o­
dem. Rząd wyznaczył kommisyę do wypra­
cowania wniosku do ustawy o nauce elem en­
tarnej, która pod dawnym rządem do częstych 
reklamacyj pobudką była. Nauka ta rozsze­
rzona była we wszystkich punktach Królestwa, 
jednakże duch, w którym ją  wykonywano, nie 
od wszystkich b y ł  pochwalany. Mądrzy i 
oświeceni mężowie zajmują się szczerze tą ga­
łęzią cywilizacyi. Król życzy sobie jak naju­
silniej dobra powszechnego; otacza się do ­
świadczonymi, mądrymi i przedsiębierczytni do­
radcami i stara się względem wszystkiego, co 
jego  naród obchodzić albo co m u szkodliwetn 
być  może, istotną wiedzieć prawdę. Pierwsze 
czynności jego z jedna ły  mu zaufanie narodu; 
spokojnie i z uległością oczekuje naród pom y­
ślnego skutku z reorganizacyi spraw publi­
cznych.

S z w e c y j a  i N o r w e g i j a .

P ro jek t  zupełnego  przekształcenia ustawy 
zasadniczej, jak dalece takowe zmianą r e p r e ­
z e n ta c j i  potrzebnem  się stało, został przez 
stan włościański do wydziału konstytucyjnego 
z pow rotem  odesłany, z pochwaleniem zasad, 
albo z uwagami o niektórych. Przeciwnie trzy 
inne stany, które, jak wiadomo, zdanie wydzia­
ł u  w sprawie reprezentacyjne j także na p o ­
w ró t  odes ła ły ;  uchwaliły  obrady  o tym p r o ­
jekcie  odłożyć, aż wydział na ich uwagi o 
pro jekc ie  reprezentacyjnym odpow ie,  zw ła­
szcza, iż sam wydział przyznał, że wniesiona 
zmiana ustawy zasadniczej nie zgadza się z vvy- 
rcżonemi przez trzy stany zdaniami, o dow o­
dach nowej reprezentacyi narodowej.

K o n s t a n t y n o p o l  G azeta turecka Takwimi 
W a ka ji z d. 4  Silhiddsche (27 stycznia) pisze:

Ci dowódzey okrętów tureckich, którzy w 
przeciągu trzech lat od daty niniejszej nie na­
uczą się czytać i pisać, nie będą na wyższe 
posuwani stopnie. Ejalet T rapezun t ,  dotąd 
niekorzystający z dobrodzie jstw  novvego rządu, 
o trzymał świeżo re jes lra to rę  podatków. Dla 
powstrzymania nadużyć wojska w Svrvi nie­
dawno wysłany' tam został Ibrahim Efendi, 
lecz gdy mu klimat tamtejszy nie s łuży ł,  o trzy ­
m ał najłaskawsze uwolnienie, w miejsce zaś 
jego  nastąpił Kapidschi-Baschi Sulejman Bej. 
Do wzniesienia nanowo budowl, zniszczonych 
w czasie obleżęnia Akki, wysłany został s e ­
kretarz dywanu Rustem EfTendi, s ław ny z 
wysokiej znajomości architektury . D otych­
czasowe papierow e pieniądze pisane, zamie­
niono na d rukow ane z wielą pieczęciami i 
sztueznemi ozdobami, k tórych /.fałszowanie 
zdaje się być  n iepodobnćtn.

N o w e  N  u  t  y .

Ulubione śpiewy z opery  Piwowar z Pre­
ston , z towarzyszeniem fortepianu z te s tem  
polskim i francuzkim, u łożone  przez T .  Ni- 
deckiego, jak to: Nr. J Arya Robinsona »Gór 
naszych córka luba,« Nr. 2 Arya *Chocicrn 
prosił i wzbraniał się. Nr. 3 Arya »Gdy­
by m ja  z Królem mówić miał.* Nr. 4  R o ­
mans (Robinsona). »IPyrwać cię od zguby. 
Musek z p iw ka od Piwowara z  Preston, Ma­
zur  z tematów' tejże opery  u łożony  na o rk ie­
s trę  l ^ a t r u  Rozmaitości, przerobiony na pia­
noforte  przez Józefa Damse, wyrszły w sk ła ­
dzie muzyki lg- Klukowskiego.

T e a t r  n o w y  r o z m a i t o ś c i . .— Dziś komedya, 
Guwerner czyli System wychowania ;— kom e- 
dyo-opera, Mleczna Siostra czyli Prima Don­
na ;—  bale t  komiczny, Fletrowers Zaczaro­
wany.

W  przysz ły  poniedziałek dnia 15 marca w 
sali pałacu Branickich przy ulicy Nowy Świat, 
JPan T e o d o r  Wodnicki będzie miał zaszczyt 
dać K o n ce r t  na fortepianie. Szczegóły Afisze 
dzienne doniosą.


